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Wysoką pozycję zawdzięcza w dużej mierze
niskim cenom i niezłemu komfortowi ro-
bienia zakupów. Sieć najbardziej przyjazna
- Geant - słabiej wypadła w konkurencji ce-
nowej i ostatecznie zajęła tym razem 4 miej-
sce. Dalsze dwa miejsca na podium w bie-
żącym roku przypadły francuskim sieciom
E.Leclerc i Carrefour. Ten pierwszy znacznie
poprawił jakość sprzedawanych produktów.
Warto też zauważyć, że jako jedyny oferuje
klientom możliwość zamówienia zakupów
przez Internet.

Żniwa w handlu
Dla hipermarketów w Polsce nadszedł

czas rozliczeń. W bieżącym roku otworzono
19 nowych hal, a ich łączna liczba przekro-
czyła 200. Ale okres największej ekspansji
właśnie się kończy. W dużych miastach jest
już nadmiar sklepów. Pozostaje prowin-
cja, też ważna, bo stwarza szansę podtrzy-
mania rozwoju. Zanika jednak gigantoma-
nia - nowo budowane sklepy będą miały
mniejsze powierzchnie i mniej różnorodny
towar. Fachowo nazywa się to hipermarke-
tem kompaktowym. -Nowe hale powstaną
w 72 miastach liczących 50-200 tyś. miesz-
kańców- przewiduje Iwona Krawczyk z Biu-
ra Analiz Rynkowych sieci Carrefour.

Wraz ze wzrostem wymagań klientów sie-
ci zaczęły bardziej troszczyć się o jakość ob-
sługi. Na przykład Tesco wprowadziło
tzw. drugie otwarcie w ciągu dnia. Po-
lega to na uporządkowaniu (bez zamy-
kania sklepu) wszystkich stoisk i uzu-
pełnieniu towaru. To dobra wiadomość
dla tych, którzy zakupy robią zawsze po
południu i wieczorem. Z kolei sieć Au-
chan we współpracy z policją wprowa-
dziła monitoring parkingów za pomocą
kamer. Każdy wjeżdżający samochód i jego
kierowca są fotografowani. - W ten sposób
chcemy utrudnić kradzież aut - mówi Do-
rota Patejko.

- Właściciele marketów już dobrze wiedzą,
jak gruby jest portfel ich klientów - mówi
Marcin Bujnowicz, ekspert, który doradza
sieciom handlowym. Pod ich potrzeby do-
biera się teraz asortyment. Z półek znika-
ją mniej popularne artykuły, a w magazy-
nach, bo to sporo kosztuje, ma leżeć jak naj-
mniej towarów. To zarazem odpowiedź na
pytanie, dlaczego nagle nie możemy kupić
lubianego produktu. W większości sklepów
ankieterzy nie mogli znaleźć na przykład su-
szonych prawdziwków ani maku na wagę. Po
prostu w tych sklepach nie rozpoczęto przy-
gotowań do świąt, a na co dzień drogie praw-
dziwki kiepsko „schodzą".

Postój w kolejkach
Ile czasu stracił ankieter stojąc

w kolejce do stoiska mięsnego, kasy
i punktu obsługi klienta? (w min)

Mniej, ale taniej
Zdarza się, że sieci w p o s z u k i w a n i u

oszczędności decydują się okroić powierzch-
nię sklepu. Przykładem może być centrum
handlowe Trzy Stawy w Katowicach, gdzie
pomniejszono hipermarket Geant, zaś na
uwolnionej powierzchni powstał salon sa-
mochodowy i sklep meblowy. Przez miniony
rok niektóre sieci sporo zainwestowały w za-
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piecze logistyczne. Chwali się tym m.in. Te-
sco, ale trudno zauważyć, żeby z tego powo-
du zaopatrzenie się poprawiło. - Dzięki tym
inwestycjom sieci mogły zrezygnować z po-
średników i nie muszą im teraz płacić prowi-
zji. Te zmiany nie przyniosły bezpośrednich
korzyści dla konsumentów - uważa Piotr Ku-
charzyk z firmy ABC Trade Marketing.

Zadowolenie klientów? Owszem, jest waż-
ne, ale częściej się o nim mówi niż o nie na-
prawdę dba. Konflikt sprzecznych interesów
kupującego i sprzedawcy najlepiej widać na
linii kas. Nas denerwują te puste, nieobsa-
dzone, zwłaszcza gdy kolejka przypomina
tasiemca. Inne katusze przeżywa kierownik
hali, gdy widzi, że kasjerki siedzą bezczyn-

nie. Za tę rozrzutność to on jest przez dyrek-
tora firmy rozliczany. Często skąpstwo prze-
waża nad zdrowym rozsądkiem i wtedy po-
wstaje bałagan.

Smakiem i zapachem
Ale są i zmiany na lepsze. Wielkie skle-

py coraz częściej przystosowują swój wy-
strój i ekspozycję towarów do oczekiwań
klientów. W Geancie podstawową zasadą
ustawienia towarów stała się gramatura -
duże rozmiary na dole, małe na górze. Na
półkach podstawowym kryterium wyboru
może także być na przykład smak, zapach,
technologia, grupa docelowa lub rodzaj su-
rowca. Z kolei Hypernova chwali się sklepa-
mi w Kutnie i Olkuszu. - Towary poukładano
tematycznie w oddzielne „światy" - np. świat
kuchni, rozrywki, mieszkania - mówi Do-
minika Kosman, rzeczniczka sieci. Podob-
nie zmienił się Geanl w Szczecinie. -Każdy
dzial wyodrębniono innym kolorem. Teraz ten
pomysł wykorzystywany jest w sklepach całej
sieci w innych krajach - mówi Renata Gejło.
Tendencja do wyodrębniania ze sklepu sto-
isk, układania ich w oddzielne „krainy", to
trend światowy. Obok stoiska z filmami pół-
ka z orzeszkami i chipsami. Gdy z kosza weź-
miemy świeży chleb, po sąsiedzku kusi nas
smalec i kiszone ogórki. Wędliny lądują na
ladach przypominających wozy drabiniaste
pod stylizowanymi strzechami. A zaraz obok
przyprawy do grilla i promocja węgla na roz-
pałkę i latem płyn na komary. To oczywiście
ułatwi nam zakupy, ale sprawi, że w kasie zo-
stawimy więcej.

Druga zauważalna tendencja polega na
łączeniu jak największej liczby usług. Za-
możniejsi klienci jadą tam, gdzie za jed-
nym zamachem załatwią wiele innych
spraw. - Dlatego budujemy własne stacje
benzynowe- mówi Iwona Krawczyk z Car-
refour. Stacje z najtańszym w okolicy pali-
wem ma też E.Leclerc i Geant. Za rok może
ich być ponad 20. Płacenie domowych ra-
chunków (telefony, prąd, ogrzewanie) przy
kasie - to, co w 2003 r. było ewenementem,
powoli staje się regułą. Takie usługi wy-
konuje teraz Carrefour, E.Leclerc, Geant,
Hypernova, Tesco i Real. Dwie ostatnie sie-
ci oferują też tanie wywoływanie zdjęć. Je-
żeli mamy je w wersji cyfrowej, przed wyj-
ściem z domu możemy je przesłać Inter-
netem, a odebrać w kasie. Hipcrmarkety
rozbudowują też otaczające je galerie han-
dlowe. Za linią kas pojawiają się pralnie,
salony fryzjerskie, salony samochodowe.
W centrach handlowych zaczęto nawet
otwierać urzędy pocztowe.

Grzegorz Dudziak z Donaldsons ostrzega,
że sieci, które nie mają pod bokiem konku-
rencji, mogą mniej się starać. Sytuacje bra-
ku konkurencji są jednak rzadkie. W dużycłi
miastach w promieniu 5 km zawsze jest in-
ny hipermarket. W mniejszych rywale po-
jawią się w ciągu kilku lat. Przynajmniej na
tym rynku nie grozi nam więc monopol.
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